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R E Z O L U C J E
powzięte na Walnym Zebraniu członków ZwUzku Poisk th Zrzeszeń Emerytalnych w Warszawie

dnia 26 . września 1937 r.

Delegaci wszystkich Zrzeszeń Emerytów Państwowych, należących do Związku Polskich Zrzeszeń Emerytalnych, zgromadzeni w Warszawie, w dniu
26. września 1937 r. z okazji Nadzwyczajnego Walnego Zebrania Związku, uchwalili:

I. domagać sic bezzwłocznego uchylenia dekretu odliczającego jedną czwartą cześć lat służby w  byłych państwach zaborczych, uznanego za krzyy. -
dzący zarówno przez Rząd i Ciała Ustaw-odaw-cze, jako też przez cała opinie publiczną i to bez żadnych zastrzeżeń;

II. polecić Zarządowi Związku Zrzeszeń Emerytalnych jak najrychlejsze zrealizowanie następujących postulatów:
1) zaniechanie pobierania od emery-tów, jako ekonomicznie najsłabszych, nadzwyczajnego podatku od wynagrodzeń,
2) przyznanie ogółowi emerytów jednorazowego dodatku drożyźnianego,
3) zaniechania mnożenia emerytów oraz powołania przedwcześnie emerytowanych do służby.

S ł u s z n o ś ć  n a s z y c h  ż ą d a ń

w świetle orzeczeń Najwyższego Trybunału Administracyjnego.
Ciąg dalsźjfl*^

Nr. 46 A w yrok  z dn. 21. m arca 1929 L rej. 1398/27.
Rozporządzenie zmieniające przepisy emerytalne

nie może by-ć zastosowane do ty-cli osób, który-cli
wy-miar emery-tury załatw iono ostatecznie orzecze-
Iliami władzy, wydanenii przed wejściem w- życie
pomieuionego rozporządzenia.

I’ . ADAM LTNCKKIl 
naczelnik Wydziału Emerytalnego 

w Ministerstwie Skarbu

Rocznik IX. Rok 1931. Zbiór wy-roków- N. T. A . 
Nr. 332 A  W y rok  z 7. stycznia .1931 L rej. 1118/29.

W uzasadnieniu: Władza nie ma prawa ignoro­
wać wyroków sądowych, dopóki one nie zostały unie­
ważnione w drodze wskazanej przez ustawy.

W myśl art. 77 konstytucji z dnia 17. 1IL 1921, 
orzeczenia sądowe nie mogą być unici ażnione ani 
przez władze ustawodawczą, ani przez władzę wyko­
nawczą.

Prawomocne wyroki sądowe obowiązują nietylko 
strony, lecz i wszystkie władze sądowe i administra­
cyjne.

Taka sama zasada przyjęta została i w art. 388 
nowego kodeksu postępowania cywilnego z 29 listo­
pada 1930, poz. 637 I)z. Ust.

Nr. 367 A  W y ro k  z dnia 19. m arca 1931 L re j. 2 1 § & .
Czas kalendarzowy służby szeregów y-eli b. żan­

darmerii austriackiej w okresie wojny z r. 1914/18 
podlega podv ójneitui zaliczeniu do wysługi emery­
talnej na zasadzie rozporządzenia austriackiego Mi­
nistra Obrony Krajowej z 15. czerwca 1916 Prez. Nr. 
9776/XIX.

Odmówienie podwójnego zaliczenia tej służby nie 
jest zgodne z przepisem art. 81 ust 1 ustawy z dnia 
11 grudnia 1923, poz. 46/24 Dz. Ust.

Nr. 372 A  W y rok  z 26 m arca 1931 Lre'j. 2967729.
W  myśl art. 17 i 60 ustawy emerytalnej z 11 gru­

dnia 1923, poz. 46/24 Dz. Ust. dla wdów- i sierót po

funkcjonariuszach państwowych, którzy pełnili 
służbę na terytorium wolnego miasta Gdańska i po­
bierali uposażenie obliczone według mnożnej, usta­
lonej w guldenach gdańskich, zaopatrzenie emery­
talne winno być obliczone według ej samej mnoż­
nej, chociażby wdowa i sieroty przebywały na tery­
torium Rzeszypospolitej — albowiem zmarły funk­
cjonariusz opłacał składki emerytalne od uposażenia 
w' guldenach gdańskich.

Nr. 398 A  W y rok  z 12. m aja 1931 L re j. 6397/29.
Zastrzeżenie z art. 81 ustawy emerytalnej z 11-go 

grudnia 1923 co do niedopuszczalności korzystniej­
szego sposobu zaliczania do wysługi emerytalnej lat 
służby w b państwie zaborczym odbytej, aniżeli 
w służbie państwowej polskiej, nie stoi na przeszko­
dzie uprzywilejowanemu zaliczeniu do tej wysługi 
lat służby wr b. żandarmerii austriackiej w grani­
cach. zakreślonych w art. 88 rozporządzenia Prezy­
denta Rzeczypospolitej o Policji Paiistwowej z 6-go 
marca 1928, poz. 257 Dz. Ust.

Nr. 399 A. w yroi, z 16. m aja  1931 L re j. 2499/29.

Zaliczenie służby wojskowej jednorocznej do 
emerytury nastąpiffimoże w tym wypadku, gdy od­
nośny fiiiikcjonarjusz przed definitywnym zwolnie­
niem go ze związku arniji, co następowało po 12-let- 
niiu jego trwaniu, wstąpił do służby państwowej 
wprost z wojska.

Rocznik X . Rok 1932.
Nr. 569 A  w yrok  z 20. listopada 1932 L rej. 3809/30.

Doliczenie funkcjonarjuszowi państwowemu, 
przeniesionemu w stan spoczynku na podstawie 
p. c.) art. 29 ust. z 11. NIL. 1913 poz. 46/24 lat pracy 
zawodowej do wysługi emerytalnej następuję w try­
bie ust. 2. art. 97 tej ustawy przy wzięciu pod uwa­
gę jego kwalifikacji służbowej a niejw trybie ust. 2. 
art. 98.

Rocznik XI. Rok 1933.
Nr. 703 A  w yrok  z 1. grudnia 1938 L rej. 1006/31.

(A w i e ć ji.ż po w ejściu ,v życie ustawy o po­
stępowaniu administraey-jnem).

Termin do wniesienia odwołania w sprawach 
emery talnych wynosi w myśl art. 33 ustawy dni 30.

Termin 14 dniowy dotyczy tylko art. 32 ustawy 
emery-talnej i jest prekluzy jny-.

Nr. 710 w yrok  z 19. gru dn ia  1983Jtą'cj. 2786/31.

Przepisy- emerytalne wydayyanc w toku rozpo­
rządzę" nie mogą pogorszyć sy tuacji prawnej tycli 
pracowników kolejowych, kto ~zy naby li już prawa 
przed wejściem wr życie wzmiankowanych prze­
pisów-.

Rocznik XII. Rok. 1934.
Nr. 718 A  w yrok  z 18. stycznia 1934 L rej. 3910/01.

Służba w Państwie Niemieckim w czasie od
27. XII. 1918 nie by-ła służbą zaborczą, ale służbą w- 
państwie obcym, gdyż Niemcy po tym czasie w- sto­

sunku do Państwa Polskiego nie były państwem 
zaborezem.

Nr. 744 A w yrok  z 20.7X11. 1934 L re j. 1625/32.
Na podstawie ustępu 1 art. 81 ustaw-y emery­

talnej z 11. grudnia 1923 w związku z postanowie­
niem § 15 pruskiej ustawy emerytalnej z roku 1872, 
do w-ysługi emerytalnej funkcjonariusza państwo- 
wego podlega zaliczeniu jego czynna służba wojsko- 
wa w- b. państwie niemieckim odbyta, także w tym 
wypadku, gdy- ten w służbie cy-w iln o -p a ń s tw o w e j te­
goż państw a zaborczego nie pozostaw-al, albowiem 
wspomniany- artykuł 15 pruskiej ustaw-y emerytalnej 
postanawia, że do w-y-sługi emerytalnej służby cy-- 
wilno państwowej podlega doliczeniu każda czynna 
służba wojskowa, a w-iec zarówno służba wojskowa 
obowiązkowa jak i z mobilizacji bez w-zgledu na 
przerwe miedzy służbą wojskową a służbą cywilno- 
państwową.

Rocznik XIII. Rok 1935.
**Nir. 1052 wy-rok z 12. czerwca" ,1935 L rej. 5039

Policjantowi, nie mającemu nawet 10 lat służby 
należy przyznać emery-ture a to na podstawie ko- 
rzy-stniejszego liczenia czasu służby w Policji o ile 
utracił 95%J niezdolności do służby (art. 88 rozp. 
Prez. Rzeezyposp. o Policji Państwowej z 6. marca
1928 Dz. ust. 1931 poz. 27.

Nr. 1083 w yrok  z 22. października ,1935 fcrej. 758/82.
Kasy emerytalne dla pracow-ników- kolei państw-, 

rosy-jskich utw-orzone na podstaw-ie przepisów- za­
mieszczonych w- załączniku do uwagi 9 przy- art. 575 
ustawy- o komunikacji (Zb. Pr. Ces. Ros. tom XII. 
oz. I  w konsty-tucji z 1906), funkcjonow-ały na kole­
jach tylko oddany-cli do użytku publicznego. — O ile 
fiiiikcjonarjusz przeniesiony został do budującej sic 
kolei lub tylko o czasowej eksploatacji, mógł nale­
żeć do dawnej kasy emerytalnej tylko dobrowol­
nie i tylko yv tym wy-padku, jeżeli i ta nowa kolej 
należała do jego macierzystego wy-działu.

Nr. 1087. A. w yrok  z 15 fe to p a d n  1935 L rej. 6390.
Rozporządzenie Rady- ' Ministrów- o zaopatrze­

niu emerytalnym etatowych pracowników' przedsię­
biorstwa Polskie Koleje Państwowe itd. z 4. VII.
1929 poz. 448 Pr. ust. p. stanowi w- §§ 2 i 13 iż pra- 
rownicy parowozowi zajęci na parowozach oraz 
pracownicy w służbie konduktorskiej, zajęci stale 
przy obsłudze pociągówiljw noszą opłatę miesięczną 
wyższą, aniżeli inni pracownicy- kolejowi (9% upo­
sażenia a nie 6%) i że przy- wy-miarze zaopatrzenia 
każdy rok opłacany- powyższą wpłatą ma być im li­
czony- za 18 miesięcy-.

Również taka służba pełniona przed wejściem 
w życie powyższego rozporządzenia winna by-ć tak 
liczona, pomimo, że wyższa wpłata nie by-ła uisz­
czana.
Nr. 1693 wy-rok z 7. U . 19.35 L roj. 260/32.

Aoiskowa ustawa eniervtalna z roku 1931 poz. 
380 Dz. ust. postanawia, że do emerytury nie mogą 
być doliczane IStne dodatki aniżeli ite, które należą 
wszystkim funkcjonariuszom.

Wyrok, z dnia 7 lu tego 1928 L re j.’ 2672/26.
W  spraw ie skargi Józefa Olszańskiego na orze­

czenie Ministerstwa spraw- w-ojskowycli z 29. kwiet­

CZAS ODNOWIĆ PRENUMERATĘ NA IV. KWARTAŁ 1937 R.



Str. 2 E M E R Y T Nr. 19

nia 1926 L. 17096/WUP. po przeprowadzonej w dniu
7. II. 1928 rozprawie NTA orzekł:

1) że w cliw. przeniesienia powoda wr stan spo- 
< zynkti obowiązywała ustawa z dnia 5. sierpnia 1922 
o zaopatrzeniu emerytalnym wojskowym i ich ro­
dzin poz. 616 Dz. ust. w o b e c  c z e g o  p r z e p i s y  te j  
t y l ko  u s t a w y  są m i a r o d a j n e  p r z y  u s t a l a ­
li i u p r a w e me r y t a l n y c h - „ s k a r ż ą c e g o .

2) że w myśl art. 47 tej ustawy zawodowym woj ­
skowym, którzy przechodzą w stan spoczynku ze 
służby w w ojsku polskiein zalicza się do wysługi 
emerytalnej p e ł n a  ilość lat służby wojskowej w 
państw ie zaborczym, polegających zaliczeniu według 
ustaw- emerytalnych odnośnego państwa, w myśl zaś 
art. 15 tejże ustawy,'rozas czynnej służby w WP. od­
byty podczas wojny winien by*- obliczony na zasa­
dach w- tym artykule podanych.

3) że przyznane w tym trybie uposażenie eme­
rytalne na podstawie art. 93 ustawy z dnia 11- grud. 
nia 1923 winno być jedynie p r zer ach o w a ne bez 
p i a w a  n a r u s z e n i a  z asad  p o p r z e d n i o  oho-  
w i ą z u j a e e j  ustaw y tak co do samego prawa na 
zaopatrzenie, jak i co do procentowego stosunku.

Nr. 1138 A  Wyrok z 8 stycznia 1936 Łrej. 8694/32.
Przew idziane w ustępie pierwszj m art.. 5 ustawy 

z 18 marna 1932, poz. 234 Dz. Ust. potrącanie 8%-owej 
opłaty nie dotyczy otrzymywanego przez emerytów 
dodatku mieszkaniowego..

(N. T. A. n a zw a  ściągane (8,% opłatą a nie zli .iiej- 
szaniem poborów — vide wyrok z 24, 6. 1935 Lrej. 
7727/32 S.).

Wyrok z 23. II-I* 1936 iJej. 7303732.
(Zb. Urz. 1936 poz. 1164 A )

Przy ustaleniu ilości lat podlegających zaliczeniu 
do wysługi emerytalnej na zasadzie art. 97 ustawy 
emeryt, (tj. odnośnie do funkcjonarjuszów państw., 
którzy przed wstąpieniem do służby państw", polskiej 
pełnili ustawowo nie policzalną do wysługi emery­
talnej służbę państw., albo samorządową, lub odda­
wali się. pracy zaw odow ej, a którym na zasadzie 
dawnych polskich ustaw o uposażeniu zaliczono 
czas tej służby tul! pracy do dodatku za wysługę lal? 
dodatku starszeństwa, dodatku za trzeehleoia), w 
brzmieniu nadanym temu artykułowi ustawą z ro­
ku 1931 poz. 170 Dz. U. służba samorządowa w pań­
stwie polskiem zaiiczalna do emerytury z mocy 
art. 81 ust. 2, ustawy einer. pow inna być traktowana 
narówni z zaliezalną do emerytury służbą państwo­
wą polską.

Wyrok z 23 marca 1936 Lrej. 7303/32.
(Zb. Urz. 1936, poz. 1164 A)

Wznowienia postępowania po uprawomocnie­
niu się orzeczenia w sprawie"'emerytalnej można 
domagać się w myśl art. 95 rozp. z roku 1928 
poz. 341 Dz. U. o postępowaniu administracyjnym 
jedynie, gdyby wyszły na jaw istotne dla sprawy 
nowe okolteznośoi faktyczne, które istniały już przy 
wydaniu tego orzeczenia lub nowe środki dowodo­
we, o ile okoliczności te i środki nie bi ły w toku 
postępowania administracyjnego znane władzy roz­
strzygającej i mogły być wówczas przez skarżące­
go bez jego w iny pow ołane.j iPow oływ anie się skar­
żącego na znowelizowanie ustawy emerytalnej z ro­
ku 1923 ustawą z r. 1931. poz. 170 Dz. U., które na­
stąpiło no zemerytowaniu, nie stanowi tego rodzaju 
nowej okoliczności już z tego względu, że uprawnie-
nia emerytalne funkcjonarjuszów państw powinny 
być oceniano według przepisów emer) talnyeli, obo­
wiązujących w chwili rozwiązania stosunku służbo­
wego z danym funkcjonariuszem.

.Giąg dalszy nastąpi.

Konsolidacja Zrzeszeń emerytalnych
D zięki staraniem  K om itetu  P orozum iew aw czego, 

doszło w dniu 26 w rześnia br. do ostatecznego poro- 
zum ienią, w szystk ich  Zrzeszeń E m eryta ln ych  w P o l­
sce.

Na w ezw anie K om itetu  P orozum iew aw czego, 
u tw orzonego z’«bzlonków Stałej D elegN ęji oraz człon ­
ków  Zw iązku Polsk ioli Zrzeszeń Eineryt.alnyćh 
w W arszaw ie, og łoszone w nr. nr. 14 i 17 „Eimeł-yt-a", 
przyirtąpiło do Zw iązku  P olsk ioli Zrzeszeń E m eryta l­
nych w Warsrzawi*o 34 na jpow ażn ie jszych  organłza- 
ęy j E m erytów  P aństw ow m h , które obesła ły  bardzo 
licznie N adzw ycza jne W alne Zebranie kom solidaoyj- 
ne w dniu 26 w rześnia br. Na tym  zebraniu w ybrano 
Zarząd, reprezentu jący  w szystk ie dzielnice i kate­
gorie  em erytów , oraz uchw alono nezolitejie podane na 
w stępie n in iejszego num eru, i dano przyszłem u Z a ­
rządow i dyrektyw y, dalszego postępow ania.

W  skład Zarządu w eszli członkow ie dotychczaso­
wej Stałej D e lega c ji Zrzeszeń  E m erytalnych , jakoteż 
członkow ie Zw iązku w arszaw skiego, w obec czego 
skład Zarząd Zw iązku Zrzeszeń Bmieryt.alnjśęh stano­
wią tepp. Dzieikan, Gizella, G oepfert, D r Hut/h, D r 
Igdieki, pik. Jodko, K abat, K acan ik , K o p ff, Dr K on-

eewski,, M atuszkiew icz, M ierzejew ski, Szkocki, D r 
W ie lg u su  Zaw ojski, oraz zastępcy  pp. Gaweł, Jaślar, 
H udeeki, Oplustil, P iekarski.

"Skład K om is ji R ew izy jn e j jest mast-ę-pujący: pp. 
Orzechow ski, 'Szustow, S tarża-Jakubow ski, zastępcy*, 
pp. W rób lew sk i i Lachow icz.

Do Sądu R ozjem czego zostali w ybran i pp.: Fałat 
Winili i Lonehang' jako  zastępcy pp. Lam perski i Su- 
charda.

Prezesem  Zw iązku w ybran y  został p. D r Ig lick i, 
w iceprezesam i pp. Gizella, K abat, D r ( H uth i pik. 
Jodko z podanym  kolejnym  porządkiem  ^starszeństwa.

Sekretarzem  w ybrano p. D r K on cew sk iego , Jego 
zastąpcą p. Dziekana, skarbnikiem  p. Mierzej-ew&kio- 
g'o, jego  zastępcą p. P iekarsk iego.

P ełny Zarząd zb ierać,się  będzie na posiedzeniach 
w W arszaw ie regu larn ie eo m iesiąc, a w razie p o ­
trzeby częściej.

P ierw sze posiedzenie pełnego Zarządu odbyło  się 
w dniu 26 w rześnia 1937 r., następne odbędzie się 
w W arszaw ie w dniu 8 październ ika br. K on so lid a ­

c ja  jest zatem dokonana, wobec czego powinny ustać 
wszelkie obawy i wahania. Wszystkie Zrzeszenia

Emerytów Państwowych, istniejące na terenie Rze­
czypospolitej i rządzące sie własnymi statutami, po­
winny niezwłocznie zgłosić przystąpienie do Związku 
Zrzeszeń Emerytalnych, nadsyłając deklaracje przy­
stąpienia i własne statuty.

W szyscyczłon k ow ie  Zrzeszeń E m eryta lnych  w in ­
ni w płynąć na sw oje  Z arząd y / by n u  oc ią g a ły  się 
z przystąpieniem , albow iem  organ izacje  bez skupie-^ 
nia w jedn ym  Związku, nie m ają  ani praktyczn ie  

BJJPt fak tyczn ie  żadnego celu istnienia.
W alno Zebranie uchw aliło  od  Zrzeszeń następu­

ją ce  składki m iesięczne:
do 100 członków  — 5;— zł do 500 członków  10,— zł
do 1000 członków  — 15,— zł do 2000 członków  20,— zł
do 3000 członków  — 30,— zł ponad. 3000 „ 50,— zl

Są to staw ki m inim alne; konieczne do u trzym a­
nia i p rosperow an ia  Zw iązku, k tórego budżet rnie;- 

?^Qczny został ustalony.
N ieznaczne popraw ki statutu zaproponow ane 

przez K om is ję  Porozum iew aw czą, zostały jed n om y­
ślnie przy jęte .

W Ł. M A T U S Z K IE W IC Z W Y N I K  A N K I E T Y
na tem at projektu nowej ustawy emerytalnej

Oglossz-enio w „E m erycie" g łów n ych  zasad pro­
jek tu  now^j- ustaw y em erytalnej, oraz apel, by 
w szystkie, K oła , Zrz-eszoiia i poszczególn i C zyteln i­
cy  w ypow iedzieli o tym  pro jek co  sw oje uwag-i, spo­
w odow ały  nadesłanie doRriednkcji „E m eryta" li-c-zr 
nych uchw al i obsz-ei-wyeli pism . które dowodzi;, żs 
spraw a em erytalna jest lak  w ielką bolączką spoledż-j 
ną,. iż gd yb y  otzynnikom k ierow niczym  w  P aństw ie 
zależało napraw dę na uspokojen iu  podnieconych  
obyw ateli i na skonsolidow aniu  iclu sił ilnteitektual- 
ifjgfc dla dobra Państw a, to iiapew no nie zw lekały 
by, jak  dotychczas, z napraw ieniem  tej boleśniej 
krzyw dy, jaką  dekret z dnia 21 listopada 19.35 w y-, 
rządzi! P olsce, poczuciu  spraw iedliw ości" i praw o- 
rządnę&ci, ogaz w ielotysięcznej rzeszy zasłużonych 
obyw ateli em erytów .

P raw ie  w każdym  z .nadesłanych pism  do R e-; 
dakoji jSE m eryta" pow tarza ją  się kategoryczne 
żądania:

1) zerw ania  z tw ierdzen iem , iż em erytu ra  je s t  
aktem  faski, bo jest to  p ra w o uczciw ie n abyte, cigż- 
k o ] ■zapracowanymi w ysłużone, op łacone składkam i 
em eryta ln ym i i słusznie przyznane.

r+2j- uchylenia i krzyw dzącego  i n iep rzem ysian ego  
dekretu  listopad o weg o z roku 1935, Ą niezależnie od 
norwega p ro jek tu  ustaw y em ery ta ln e j;

3) przyiifócem a loszystk im  d otych czasow ym  em e­
rytom  praw, jakie/im  ju ż indyw idualnie zosta ły  p rzy ­
znane -praw om ocnym i dekretam i em eryta ln ym i na 
zasadzie u stm ey z dnia 11 grudnia 1023 r., oraz

i )  zagwarantowania. ow ych  jrraw dla, tych  tąszy- 
stkich  n ow ych  'em erytów , k tórzy  w stąpili do służby  
p aństw ow ej w zględnie n abyli praw a .em erytalne na 
zasadzie - p ow yższe j ustaw y.

Now-a ustaw a em erytalna w edług ogoh ie j opin ii 
em erytów  i kól p raw niczych  d oty czy ć  m oże tylko 
tych, k tórzy  Wstąpią na -służbę, w zględnie nabędą 
praw a em erytalno po dniu je j w e jścia  w 
Państw-o przyjm m jąe now-yoli pr.aoown; kowr, ofiarni 
jo  im  i gw aran tu je  z swej strony takie warunki, 
ja k ie  są określone w  ustaw ach obow iązująoyeli w  da­
nej chw ili. W szelk ie późniejszo zm iany n ić  m ogą 
być narzucano jednostronn ie  now ym i ustaw am i bez 
zgody  za in teresow anych ; druga stona w inna ufieć 
m ożność i praw o w-yrażemia sw ej zgody, lub je j od ­
m ów ienia.

Na tej zasadzie m ogła  by  'now a ustaw a n ie ob­
chodzić ubc&nych em erytów , gd yb y  n ie  fakt, że od 
roku .1923 stw orzy ł się już ca ły  lab irynt now el i roz­
porządzeń, które słusznie należało b y  uzgodnić i ob­
ją ć  w jednią nową ustawę, fotw o dla w szystkich  zro­
zum iałą, bez żadnych' pułapek sty listycznych , opar­

te na zasadach K onstytucji, spraw iedliw ości, rów ­
ności i poszanowaniu, praw  ue-aoiwio nabyty-oli, 
w zględnie slus&nio przyznanych  i poręczonych  p rzez 
Państwo w łasn ym i ustaw am i lub raty fikow an iem  
trńktatów  m iędzynarodow ych .

P ragn ąc bron ić uczciw ie  n abytych  praw  dotych- 
'c^asowiyoh -emerytów, w dów  i sierót, orara dopom óc 
przyszłym  em erytom , w dow om  i sierotom  do u zy­
skania spraw ied liw ych  w>a4'unków życiow ych , redak­
c ja  „E m eryta " za in icjow a ła  dyskusję nad projektem  
now ej ustaw y emerytalniej.

W  dysk usji tej w zięły  udział Zw iązki i Zrzesze­
nia E m erytów  oi-az poszczególn i zainteresow ani: 
z Łodzi. B ydgoszcz^ , Jarocina , M ielca ,7"W;ilna, C ięż­
kow ic, RzesKowa, D olin y , Torunia. W ronek, S ierako­
wa, Grodziska, M ogilna , Jarosław ia , K o łom yi, R oh a ­
tyna, T arnopola , Star. Sącza, H ubie, K atow ic, A n ­
drychow a, Leszna, S try ja , W ieliczk i, Tuchow a, B ro ­
dów, M ikohrjow a, M akow a P odbalańsk .,W ągrow ca , 
L w ow a, P oznan ia  i w ie lu  in-niyoh m iejs'cowoś8i.

Za ten żywtyi udział, za dor-zaicenie m yśli, i p o ­
m ocy w  sform ułow an iu  ogóln ie jszych  poglądów  
w tak ważnej sprawie, R edak cja  .„E m eryta" w yraża 
serdeczne podziękow anie wynrie-nionrym Zrzeszeniom  
i poszezegókny.m jednostkom , i p rosi o nadsyłanie 
dal-szyeh uwag.

D otychczasow ych, w szystk ich  spostrzeżeń i w n io ­
sków nie m ożem y n iestety podać do ogóln ej w ia ­
dom ości, gd yż  w ielo z n ich  p ow tarza ją  się, n iektóre 
przekraczają  gnaniioo m ożliw ości żądań, a są i  takie, 
na które mię w szyscy  em eryci m ogli b y  się zgodzić. 
Z  kon ieczności m usieliśm y w-s-zy-stkie uw agi połączyć! 
i u jąć w jedne ranny, nadać im jed n o lity  kształt 
i form ę.

O g ra n icza m y , się na raz i-o do poruszenia . kii 
ku na jw ażn iejszych  i n a jdrażliw szych  punktów  p ro ­
jektu, przew idu jąc dalszy ciąg  w następnych  num e­
rach „E m eryta ” .

P ragnąc trzym ać sti,ęj>; porządku, w  jakim  p o ­
stanow ienia p rojek tu  n ow ej ustaw y podano w „E m e­
rycie " w yjaśn iam y na. wstępie, że num oracju  
poszczególnych  punktów  w „E m erycie " niie od ­
pow iada num eracji artyku łów  oryg in a ln ego  p ro ­
jektu, a lbow iem  pro jek tu  takiego o fic ja ln ie  nie- 
otrzymaliśiniy i dosłow nie przytaczać g-ajnio m oże- 
iuiy. Stąd toż poch odzi trnd.n-ość dla .niektó.ry-eh 
Zrzeszeń i osób w zorientow aniu  się, o czym  m ów ią 
pewno przy taczane artykuły, j.ak w 4 punkcie ar­
tyku ły  13 i 14, w 28 pke. artykuł 19, w 35 pkc, artykuł 
1$2 Si Id. T rudności te przy  om aw ianiu  odno-śnych 
punktów  postaram y się w yjaśn ić. M usim y rów nież 
zw rócić uwagę, żo sam pro jek t pow sta ł jeszcze w r.

1936 i stą-d pochodzą w punktach 85 i 37 daty 1 kw ie­
tniu 1937.

Jaka jest w  tej chw il i op in ia  sfor rządow ych  
o tym  p ro jek cie  i kiediy zostan ie-ou  w n iesiony do 
Sejm u, tego nio w iem y. U w ażam y jednak, że obo­
w iązkiem  naszym  jest zebranie o nim  ogóln ej op in ii 
gjęfjj zainteresow anych  i om ów ieni a postanow ień  
projektu , o k tórych  przedstaw iciele nasi w sw oim  
czaMe z urzędu zostali poin form ow an i, aby w ostat­
n iej ch w ili nie stanąć pz.od faktem  dokonanym , 
przeciw  którem u w szelkie dzialanięf-m-ogloby; się oka­
zać spóźnione.

P rzystępu jąc do spe-lnienia pow yższego obow ią ­
zku m usim y w yrazić sw oje  stanow isko odrazu 
w spraw ie punktu 1.

O kreślenie w dotyczącym  artj kulo m in i­
m um  15 lat w ysłu gi em-erytalnsoj, uznane zo­
stało przez ogó ł em erytów  za iłó  uzasadniono i da­
jące  w ielu  ziym  przełożonym  zbyt w ielo oka-zji do 
szykan, in tryg , a  w reszcie do w ydalen ia  bez zaopa­
tr z e n ia  pracow n ików  m ających  12, 13 i 14 lat p ra ­
cy, a ponad 30—36 lat wieku.

O soby te, srie m ając zapew nionej egzysten ­
cji. ira przyszłość, mię inog-ą m ieć chęci do 
p ra cy  tw órczej w czasie tej .'służby, nie m ogą 
dbać o je j dom-o, lub w ykaaj w ać w łasną in i- 

E -jatyw ę, < lecz drżąc o k orfystn ą  opinią n a jb liż ­
szego prz-clożonego, zatracają  sw ój charakter i stają 
się m anekinam i. P onad  to nie im-og-ąc zułożycfjrodziny 
w w ieku n a jbardziej do-tegip odpow iednim , uieg-ać'bę- 
dą n iem oralnym  stosunkom  społecznym , unikać le­
ga lnych  żon i dzieci, :zapadać ma różno ch oroby  itd.

W  w ypadkach  zw oln ien ia  po 13—14 latach służ­
by państw ow ej nte będą m ogli z.n-aleźć p ra cy  w in ­
nym  zawodzie, gd yż  będą z-a^torzy, w ięc p-owiększą 
szeregi rozgoryczon ych  bezrobotnych, podatnych  na 
wszelkie prądy  w yw rotow e.

A żeby  zródta tych niieszoz.ęsniyeh sktukow  nie 
p rzyp isyw ać w adliw ej ustaw ie ernlKrytalnoj, należy 
pzyznać pracow nikom  państw ow ym  praw a em ery­
talne ju ż  1)0 przesłużeniu 10 lat, w Ciągu k tórych  
m ożna ieli dokładnie poznać, sk w alifikow ać i je d ­
nych ustabilizow ać, a imutyc-h ipirzod 30u-okican ży-cia 
zw olnić, dając,lim odpow iedn ią  odprawę.

D rugim  w ażnym  punktem  jest pkt 5.
A b y  kwiestóę lat studiów  w yższych  małeżycte oes-- 

nić, należy zaznajom ić się z brZimtieniem pkt. 63. Z 
brzm ienia obu pow yższych  p-któw  w ynika, żo studia 
wyższo m ają  byó uwzględni-ome, ale dopiero pzy usta­
laniu  w ysokości em ery tu ry  u tych, k tórzy  pnawo do 
•emerytury ju ż /n n ą  drogą  n abyli tj. przez przosłużo- 
nj-e w ym aganej ilości lat. (C iąg dalszy nastąpi).

OBOWIĄZKIEM KAŻDEGO EMERYTA JEST PRENUMEROWANIE „EM ERYTA“



Nr. 19 E M E R Y T Str. 3

N O W A  U S T A W A  E M E R Y T A L N A
75. 1) O dpraw a w ynoai '-m iesięczne ostatnio 

otrzy mywane uposażenie zasadnicze w służbie czyn ­
nej za każdy1 rok  ostatnio pełn ionej służby1. Odpra-, 
w a nie m oże jednak przekraczać 6-mies.ięezncgo upo­

sa żen ia  zasadniczego w służbie czynnej.
- 2) Jeżeli fu n kcjon ariu sz przed rozw iązaniem  sto­

sunku służbow&g-o pozostaw ał 6 m iesięcy  w stanie 
nieczynnymi, odprawfi nie może przokraozaćlS-m i-e- 

•s i ocznego uposażeńia .zastuhiiez-ego w .służbie czynnej.
76. O dpraw ę zm niejsza -.się odpow iednio, jeżeli 

■zosfeafo to .praw om ocnie pj-zecamie w postępow aniu  
dy sey p lĄ a n iy n i.

77. 1) ^Funkcjonariusz nie m a praw a do odprawy1, 
jeżeli w ciągu  m iesiąca od rozw iązania stosunku 
służbow ogo w stąpił do -cyw ilnej ■służby1 państw ow ej, 
publiczno-praw nej lub kontraktow-cj, do służby w o j- 
■skóyrój zaw odow ej, a lbo do służby w przedsiębior­

s t w ie ,  zakładzie, m onopolu  lub innej in sty tu cji pań-
stwoyyej.

2) Pobraną eweriit.ua.lniemdprawę funJccjonarinsz 
T>o\\inien w ca łości zw rócić.

78. R Y Jeżeli funkejoniarinSiZ w stąpił do służby, 
■:o k tórej ar.iowa. w  art. 47, po upływ ie m iesiąca  od 
rozw iązania stosunku slużboweg'0. m a on, praw o do 

'odpraw y, odpow iada jące j uposażeniu w służbie czyn- 
itej za tyle, jed yn ie  m iosięoy, ile pozostaw ał poza 
służbą, i

2) Y adcbraną  eyyentualnie kwotę tytułem  odpra­
wy1 fu n kcjon ariu sz pow inien  w ca łości zw rócić.

79. Po u p ływ ie  3 lat od ch w ili rozw iązania sto­
sunku służbow ego fu n kcjon ariu sz traci praw o do­
m agania  _stię odpraw y.

SO. N ależności zw racanią tyHi-Iem ponieś,ionyoli 
.przez em eryta kasztów przesiedlenia siią^oblioza się 
.zgodnie z przepisam i o należnościach  w razie prze­
n iesienia  na inne m ie jsce  służbow e w służbie czyn ­
n e j w danym  dziale służby1.

81. P raw a  do zw rotu kosztów  przesiedlenia «ię  
n ie m a t m eryt, k tóry  przesiedli] się za gran icę ! ani 
■emaryt, k tóry  przed przesiedleniem  się został p rzy ­
jęty do służby państw ow ej,/,,

82. Zwrotu kosztów  prze siodłem  a się 'Etńipżna do­
m agać się w ciągu  6 m iosięcy  od dokonania prze-; 
s ied lcn ia .

83. E m eryt rna praw o do państw ow ej pomocy le­
k arsk iej w zakresie, k tóry  ustala rozporządzenie M i­
n istrów : Skarbu i O pieki Społecznej.

84. E m eryt m a paw o w państw ow ych  zakładach 
leczn iczych  i uzdrow iskow ych  dlo ulg, które s-lnz i 
fu n k cjon ariu szow i w służbie czynnej.

85. 1) P sych iczn ie  cb ory  em eryt, nie posiada jący  
poza em eryturą innych środków  utrzym ania, może 
b y ć  na w niosek sw ego opiekuna umiekzpzony na 
koszt Skarbu Państw a w  zakładzie leczniczym . 
W  czasie przebyw ania  em eryta w zakładzie leczni­
c z y m  em erytury  ni fi w yp łaca  się.

2) Żona i dzieci em eryta m ają  w ów czas praw o 
-do zasiłku rodzinnego, do którego stosują, się ‘odpo­
w iednie przep isy  o pensjach  w dow ich  sierocych .

86. E m eryt ma praw o przy korzystan-ii z pań­
stwowy1̂  środków  komAinikacyjafyoh do alg, któręy 
służą, funkcjonariuszom  w służbie czynnej.

87. 2) W dow a po fun kcjon ariu szu  ma praw 5 do 
pen sji wulowiej, n iezależnie od w yaingi em erytalnej, 
jeżeli śmiepó jeg o  nastąpiła  w1 służbie czynnej na 
.skutek.

1) wy-padku. pozosta jącego w związku przyczyn o- 
w yiii z/ę. służbą, lub

2) działań w ojęnnych  w m iejscu  służbow ym .
88. W dow a po em erycie m a praw o do pensji 

fwdovvi-ej, jeżeli związek małżeński został zaw arty
n a jpóźn ie j na 3 .mi-esląoe pzed rozw ią za n ym  stosun­
k u  slużbowmgo.

89. N ie m a praw a do pensji w dow .., jeżeli współ 
ność m ałżeńska została rozdzielona bez obow iązku 
męża do utrz,yinywaiiia żony1.

91). Jeżeli fu-nkcjoaiiariusz zm arł z przyczyni, w y- 
in icn ionycb  w art. 59. ust. 2), do w ysłu g i em eryta l­
nej doliezat-się 10 lat.

91. Przepisy1 art. 18 stosu ją  się odpow iedn io  do 
w dów po funkcjonariuszach  lem erytaeli).

92. 1) P ensje 'w dow ią, przyznaje  s™  od obw ili zlo- 
;żenia przez wulowę odpow iedniego wmiosku.

93. W yp łatę  pensji w dow ie j zaw iesza.się na Czas: 
.1) prz-ebywmnia ponad 3 m iesiące za granicą,
2) otrzym yw ania  uposażenia slużbowmgo w1 w yso­

kości ponad 400 zł m iesięcznie ze Skarbu P ań ­
stwa albo z przedsiębiorstw a? zakładu, m ono­
polu  lub innej mst\ tu cji państwowa1.]',
2) M in ister Skarbu m oże zezw olić na w ypłatę 

pę.Tis-ji w dow ie j w razie pi-zuby-wania za granicą, p o ­
nad 3 m iesiąc*.

3) W znow ien ie  w y p ła ty  pensji w dow iej nastę­
pu je  po nstauiu przyczyny1, która  spow odow ała  
w strzym anie w y p ła ty  i po zgłoszeniu  się wdowy1.

94 Jeżeli w dow a otrzym uje uposażenie służbow e 
w1 w ysokości poniżej 400 zl. m iesięcznie ze- Skarbu 
P aństw a, albo z przedsiębiorstw a, -zakładu, m ono­
poli1 lub innej in stytucji państwmwej, ale uposaże­
nie to ł ą c z n ie  z pensją w dow ią przekracza 400 zł. 
pensję' ogran icza  się do takioj kwroty, by łącznic 
z, tymi uposażaniem  n ic  przekraozala.’ 400 zł m ie­
sięcznie.

95. W d ow a  traci praw o do pensji na skutek:
1) praw om ocnego skaz.ania przez sąd na utratę 

praw  publiezny-ch,
2) utraty1 obyrw ate]stw a polsk iego,
3) zaw arcia związku m ałżeńskiego.

96. 1) W dow a, która  na skutek zaw arcia zv iązku 
m ałżeńskiego utraciła  praw o cl o pensji,^ nabyw a je 
znowu w razie ponow nego ow dow ien ia  i zgłosz*o-nia 
się.

2) W dow a m oże;,jednak w tym  przypadku zrzec 
■sie na zawsze, praw a do pensji i otrzy m ać w  zauuan 
jednorazow e, odszkodow anie. O dszkodow ani* to w y ­
nosi jednoroczną pensję., jeżeli w dow a kończyła  
lat. a' dw uletnią w pozostałych  przypadkach.

C iąg dalsźyi

3) Zrz-oc się p en s ji w clowiej i dom agać się jed n o ­
razow ego odszkodow ania m oże w dow a w m ągu 6 
m iesięcy od zaw arcia  ponowne-go zw iązku m ałżeń­
skiego.

9.. P raw o do pensji g'aśnie w razie śm ierci wdo-
i

98. 1) żon.;,, funkcjonariusza, k tóry  zaginął lub 
® ? nIau .wo.ienńyołr d-fota! się do 1 i-ewoli 

liia pi awo (i-o zasiłku roclzirtnego.
sin ■1 r> i’ z: V'P ii d k a cdi, o k tórych  m ow a w ust- 1),
K M j . f e w t r s  « - » * > . < * .

J P o n  uposażenia sw ego męża.'
9  ^ ,e io .t*  P° iu nkcjonariuszu  (-enn ry c ie ) ma 

1>,' ,lsji sT roce j. jeżeli n ic  u kończyła  18 la t  
ł o  ł f  'Val'1, ’ 1- P.b^wu^aano w art. 59 lub 60dla p,rv\ stania prawą, dokponsji w dow iej.

czyta ktÓra ma 2 ^  18 ]iltl a nie ukoń-e /.y a  i lat, ma praw o do pensji, jeże li Uczv sie
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m a, n a  p ijyyo  dc, pensji bez wziględu na sw ój wiek.

lOtl P ensję sderocą przyznaje się w razio zglo- 
sz-eira się sieroty lub je j ustaw ow ego zastępcy.

. Jęiisdi pensje s ieroce  i łącznię. v: pensją, w d o­
w ią przekraczają  em eryturę, w stosni ku d i  k tórej 
zostały  oŁli-ozone, zm niejsza » ę  odpow iednio pensje 
siezooe tak, by lączm -e/z pensją  w dow ią  n ie prze­
kracza ły  tej em erytury. jt  *■

102:jS ie.rota traci praw o do p en sji na skutek:
1) praw om ocnego skazania przez sąd na utratę 

p r a w p nhl iczmyeh,
2) utraty obyw atelstw a polsk iego,

z iw arcia  związku m ałżeńskiego.
103. S iero ty  p o  funkcjanariiigzbaoli (em erytkach) 

szach1 (e i ner yt a ch °  W™' z po f ^ . j o n a r i u -

a r t . łb ' 670 6 ! ii ,72 stoSują s i9 '" 'now k-tlu io  przepisy

105. 1) D ziecko funkcjonariusza, k tóry  zaginął 
lub w czasie dziata.ii w ojen nych  dosta,. sie do n ie­
w oli, ma praw o do zasiłku rodzinnego.

2) W  przypadkach, o których  m ow a w ust 1) 
stosu je się odpow iednie p rzep isy  art. 71-80.

3) Zasiłku  rodzinnego n ie  w yp łaca  się w czasie, 
g d y  dziecko funkcjonariusza otrzym u je  w m yśl 
przepisów  o uposażeniu  część uposażenia sw ego 
ojca.

106. 1) W d ow a  po zm arłym  w służbie czynnej 
ł unkcj onar i uszu, która w yłącznie z pow odu  b r a k i 
w ym aganej w ysłu g i em erytalnej męża nie n abyła  
praw a do pensji, m a praw o dc odpraw y w dow iej, 
j-ezeh ostatnio pełniona przez fu n kcjon ariu sza  służ­
ba o publiezno-praw nym  charakterze trw ała nie- 
przerw anim co na jm niej- rok.

2) Jeżeli u d o w a  nie' żyje, będź jeżeli od śm ierci 
iunkcjonarm s-za upłynęły1 2 m iesiące, a w dow a nie 
zgtęsuła się, praw o do odpraw y m ają  łączn ie sieroty.

i i. Odprawy1 w dow iej lub sieroce j m ożna dom a­
gać się w ciągu  6 m iesięcy  od śm ierci fu n k cjon a ­
riusza.

108. O dpraw a w dow ia  lub sieroca  w ynosi 6 -mie­
sięczne uposażenie zasadnicze, ostatnio otrzymywanie 
przsz t iinkcjonariuśzns w służbie-czynnej.

109. Przepisy1 art. 61, 63, 70, 72, 74 i 75 '..stosują się 
tn odpow iednio.

110. 1) W d ow a  po emierycie m a praw o do p o ­
śm iertnego.

2) Jeżeli wdow a nie żyje, bądź jeżeli od śm ierci 
em eryta u p łyn ęły  2 m iesiące, a w dow a ni-e zglosi-ła 
się, praw o do pośm iertnego mają, sieroty1 po eme- 
rymie.

3) Jeżeli rów nież sieroty n ic ży ją , bądź jeżeli 
od śm ierci em eryta u p łyn ęły  2 m iesiące, a a n i 'w d o ­
wa, ani sieroty  nie zg łosiły  się, praw o do pośm iert­
nego m ają  inn-o osoby,, które ło ży ły  na pogrzeb.

111. 2) O sobom  jednak, o k tórych  m ow a w art. 86 
ust. 3) należy aię| pośm iertne w takiej jedyn ie  w y  
s-okości, do ja k io j rzeczyw iście wydożyły1 n a 'pogrzeb .

112. P rzep isy  art. 86— 88 c p raw ic w dow y  do p o ­
śm iertnego stosu ją się odpow iednio w razie śm ierci 
em erytki do w dow ca po niwiMjl

U.S. W dow a i s ieroty  po funkcjonariuszu  (em e­
rycie) ma.ią praw o do zw rotu kosztów  przesiedlenia 
się z m iejsca  zam ieszkania w chw ili jeg o  śm ierci, 
jeżeli:
1) koszty przesiedlenia się nie zostały już zw rócone 

em erytow i na m ocy  a.rt. 50,
2) m ają praw o do pensji w dow iej lub sierocej i
3) przesied li1 y ffię w  ciągu  roku od śmii-erci fu n k c jo ­

nariusza — o ile chodzi o w dow ę i sieroty  po 
fm ikcjonaruszu , a \v ciągu  roku od rozw iązania 
stosunku służbow ego — o ile eliodzi o w dow ę 
i sioroty  po e,moryleie.
114. P ostanow ien ia  art. 50—53 stosu ją  się tu od ­

pow iednio.
115. 2)_ Postanow ień  ust. 1) n ie  stosu j* s-ię w p rzy ­

padku m ianow ania fu nkcjonariusza  m inistrem .
116. Sklndok em erytalnych, pobranymh ^zgodnie 

z ustawą, nie zwr.aca się.
117. Jeżeli fu n kcjon ariu sz przód zawiązaniem  

stosunku służbow ego pozostawał' w ubozpiecz-eniu 
em erytalnym  społecznym  lub zastępczym , lecz nie 
nabył z togo tytu łu  praw a do emerytury1, instytucja , 
w której by ł poprzednio ubezpieczony, przekazuje 
Skarbow i Państw a składki z-a niego.

118. Jeżeli funkcjonariusz z chw ilą  rozw iązania 
stosunku służbow ego nie nab.jl prnw a do em erytu­
ry, a przeszedł n astępn iĄ do ubezpieczenia em eryta l­
nego społecznego lub zastępczego, Skai b Państw a 
przekazuje za n iego składki in stytucji, ktąra"|bbjęla 
jeg o  ubezpieczenie em erytalne.

119. In sty tu cja  ubezpieczenia em erytalnego, k tó­
ra otrzyunała ze Skarbu Państw a składki, zalicza do

w ysłu g i emerydalm-j funkcj-onariusza okres, za jak i 
otrzym ała  t-e składki, w stosunku określonymi roz­
porządzeniem  M inistra Skarbu. R ozporządzenie o 
ustala rów nież w arunki i sposób w ykonania  posta­
now ień art. 96 i 97.

120. W ysłu gę  em erytalną ustala się w y łączn ic na 
podstaw ie dokum entów, zn a jdu jących  się w aktach 
osobow ych  fuinkcjonarin-s-za łub przez n ieg* złożo­
nych.

12.1. N astępujące okoliczności w toku postępow a­
nia e.mery'talii-eg'0 u stala ją  emerytaln-e komdsj-c le­
karskie:
1) utratę zdolności fu n kcjon ariu sza  do s-łużby 

i przyczyny1 bij utraty,
2) utratę zdolności zarobkow ania  funkcjonariusza  

i przymz.yny tej utraty1,
3) przyuczymy1 śmierci ł'unikejona” iusza,
4) związek przyczynow y utraty1 zdolności do służby 

i utraty zdolności zarobkuw ania z w ypadkiem  
lub działaniam i wojenuymii,

5) istnienie w in y  fu nkcjonariusza  w pow staniu  
eborob?1 lub w ypadku, pow udiijąeyeh  utratę 
zdolności, do służby lub zdolności zarobkow ania.

Ki)'' pot-rzobę um ieszczenia em eryta na koszt, Skarbu 
Państwm w zakładzie dla psych iczn ie chorych
122. D om agać się badania przez emerytalną^ ko-- 

m isję lekarską m oże funkcjonariusz na jpóźn iej 
wWciągu mi-esiąca od otrzymiania ostatecznego w ad­
m inistracyjnym i /ok u  in stan cji orzeczenia o p ra ­
w ach emerybaliryoh.

123. Istn ienie i okoliczności, w ypadku, je g o  /.wią­
zek przyczynow y1 ze służbą oraz istnienie d z ia łań  
wojenuymii, pow od u jących  utratę zdolności do s-łuż­
by luL zdolności zarobkow ania ustala w-la-d2'a eme- 
rydalna.

121. 1) Orzeczenia, d-otyczące praw  em erytalnych, 
p.r ze1,, i dziany1 cli w ustaw ie, w yd a je  M inister Skarbu 
lub wyzmaezona przez n iego w ładza skarbowa.

2) Przepis ust. 1) itiębdoty-c^y uczestników  P ań ­
stw ow ego Zakładu E m erytalnego i ich  rodzin.

125. 1) E m eryt pou iw nie p rzy ję ty  do służby1 pań­
stw ow ej, cyw iln ej lub wojskowmj m oże z chlwilą roz­
w iązania stosunku służbow ego dom agać się,, by  za­
m iast emjerytury, należnej z tytu łu  tej ostatniej 
służby, w yp łacono m u poprzednią, em eryturę.

2) D om agać się w yp łacan ia  poprzedniej em e­
ry tu ry  m ożna w ciągu  mi-esiąca od chw ili w ym ie­
rzenia em erytu ry  z tytu łu  ostatniej służby.

126. Przyznanie odpraw y em erytalnej jest rów ­
noznacznie z odm ow ą przyznania em erytury, a p rzy ­
znanie odpraw y w dow iej lub sierocej — z odm ow ą 
przyznania pensji w dow iej lub sierocej.

127. Od orzeczenia, w ydanego na m ocy przep i­
sów  ustaw y przez władzę skaroow ą w yznaczoną 
przez M in istra  S k a r b i, osoba, k tórej praw em erytal 
nyeh orzeczenie tc dotyczy,1 maże w nieść w ciągu  
m iesiąca  odw ołanie  do M in istra  Skarbu.

128. 1) Osoba, w nosząca we właściwiyim term inie 
odw ołanie  od orzeczenia, dotyczącego je j praw  em e­
rytalnych  m oże w tym że term inie domiagaćv się by  
ualsze postępow anie em erytalne z-ostalo zawieszone 
dla um ożliw ienia  je j zebrania i złożenia dow odów  
na p. parcie odw ołania. D alsze postępow anie zaw ie­
sza si-ę w ów czas, n a jw yżej jednak na 6 m iesięcy?'^

2) W iadza em erytalna m oże ,zavriesać postępow a­
nie na_w niosek iniferesowmnej osoby na okres dluż- 
szy,_ j-eżeli ospba t.a udow odni, iż zwdoka w  przodlo- 
ż,eniu dow odów  nie następuje z je j wimy.

129. .1) P raw a  em erytalno funkcjonariuązów  i ich 
rodzie, sa ustalanie. w 'x llng  przepisów , obow iązu ją ­
cych w chwuli rozw iązania ostatniego stosunku służ­
bow ego z funkcjonariuszem .

2) Jeżeli jednak fu n kcjon ariu sz otrzym u je  zgod ­
nie z art. 104 em eryturę, przyznają  im  przed pomow1- 
nym  przy jęciem  do slużoy, praw a em erytalne jog o  
i pozostałej po nim  rodzin y  ustała się w edług prze­
p isów . _ obow iązu jących  w ch w ili rozwńązania p o ­
przedniego stosunku slużbowngo.

130. Jeżeli nr.m-o stwuerdzsuiia prawm do św iad­
czenia, w ładza em erytalna nie niożó^n.a razie doko­
nać ostatecznego w ym iaru  świadteiĄnia, przyznaj* 
zaliczkę.

131. 1) Świadczenia, przewidziano- w ustaw ie, w y ­
p łaca władza, w yznaczona lub upow ażniona przez 
M inistra Skarbu.

2) Przepisu  ust. 1) nie, stosu je się do hjeziestni- 
ków  Państwnw^ego Zakładu E m erytalnego.

132. 1) Śwńadczenia w yplaea się osobie upraw ­
n ionej. Jeżeli zaś osoba upraw niona jest niezdolna 
do oti-zym yw ania śwńadczeń, św iadczenia te w yp ła ­
ca się je j ustaw ow em u zastępcy,

2) Jeżeli em eryt jost psycliiczm e c-horfoł lecz nie 
ubezw łasnow oln iony em ei-yinra ni-ożo b y ć  w yp łaca ­
na do cliw il' uhęzw-laisaiowohlienia, lecz nie dłużej 
niż rok, •osobi&f? k tóra  spraw uje nad em erytem  fak 
tyczną opiekę. Przepis ten stosu je się odpow iednio 
d-o psych iczn ie ohor/ych wulów i sierot.

133. Św iadczenia ciągłe  są płatne m iesięcznic 
z góry .

134. 1) R ozporządzenie M inistrów . Skarbu i O pie­
ki Społecznej ustala organizację, postępow ania em e­
ryta lnych  k om is ji lekarskich i spo-sńb oceny stanu 
zdrow ia.

2) .Rozporządzenie to określa rów nież przypad ­
ki. w k tórych  fu n kcjon ariu sz (em eryt) m a nra.wo do 
zwrotu kosztó , przejazdu na badanie przez em ery- 

ńtnln-ą, kom isję  lekarską, oraz zakres, w jak im  tc ko­
szta są zwracano. 1

135. 1) P róęz przypadków , przew idzianych  w prze­
pisach służbow ych, em eryt odpow iada jak  za w y ­
stępek slużbowytw czynnej służbie, za um yślne w pro­
wadzenie w ładzy  em erytalnej w1 błąd łub nie zaw ia­
dom ienie je j o przyczvnaoh, pow odu jących  zaw ie­
szenie w yp ła ty  lub ogran iczen ie em erytury , jeżeli 
wskutek togo otrzym ał z»e Skarbu Państwm lub P ań ­
stw ow ego Zakładu E m eryta lnego św iadczenia em e­
rytalno, w myśl ustawy nie należne lub w w ym ia ­
rze wyżs7,ym niż należny.

2) Na emierycie ciąży  wmwezas ponad to obowną- 
zek zw rócenia kw ot nie należni-e pobranych.

(C iąg dalszy nastąpi).

Obowiązkiem każdego emeryta jest zasilenie funduszu prasowego „Emeryta",
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Korsarstwo dziennikarskie
W  num erze, 13 „E m eryta " z dnia 1. lipca  b. r. 

um ieściliśm y z pew nym i przeróbkam i nadesłany pod 
adresem  naszej R edak cji artyk u ł P ana  C4endrala 
R o i ' p. t. „Emerytura".

A rty k u ł ten przedrukow any został żyw cem  
przez jedno z pism  krakow skich , ale bez podania 
jeg o  pochodzenia. Odnośna redak cja  zam ieściła  p o ­
w yższy  artyk u ł w  sw oim  p iśm ie w ten sposób, żo 
nadała mu pozory  oryg in a ln e j korespondencji 
w łasnej.

N ie m am y nic przeciw ko przedrukow yw aniu  na­
szych artyku łów  przez prasę, ale w ym agam y bez­
w arunkow o podania  źródła, w zględnie pow ołania  
się na nasze pism o.

D latego w ysia liśm y w  dniu 21. lipea br. listem  
polecon ym  nAStępująĄe pism o:

„D o
Szanow nej R edak cji K rakow sk iego  K uriera  

W ieczorn ego
w  K r a k o w i e  

ul. M ik oła jsk a  3.
W  krakow skim  K urierze W ieczorn ym  z dnia

11. lip.ga 1937 Nr. 112 str. 1 w  szpalcie 2— 4 za­
m ieszczony został artyku ł pod tyt.: „Generał
Roja o doli emerytów", bez podania  źródła 
z którego artyku ł pochodzi i z w yraźn ym  za­
m iarem  sugerow ania  czytelnikom , ja k ob y  a rty ­
kuł ten nadesłany został do R edak cji w prost 
przez autora.

P oniew aż artyk u ł ten w raz z poczyn ion ym i 
w  oryg in a le  przez', naszą R edakcję  popraw kam i 
i zm ianam i został dosłow nie /p rzed ru k ow a n y  
przez Szanow ną R edakcję  z Nr. 13 „E m eryta " 
z dnia 1. lipca  br. o czym  upew nił nas list Pana 
G enerała R o ji  z dnia 20. bm . zapew niający , iż 
ty lko  i jodyn  ij* nasza R edak cja  otrzym ała  od ­
nośny artyku ł do og łoszen ia  i ty lko  m y jed yn i 
nabyliśm y jeg o  praw o autorskie, — uw ażam y, 
że Szanow na R edak cja  dopuściła  się przyw lasz- 

. ozenia cudzej w łasności, m a jącego  w dziennikar- 
{^jstwie sw oją  w łaściw ą nazwę.

P ros im y  uprzejm ie Szanow ną R edakcje  
o n iezw łoczne przekazanie pod naszym  adresem  
tytu łem  honorarium  autorskiego za pow yższy  
artyk u ł kw oty  150 zl. i zaniechanie na p rzy ­
szłość! naruszania praw  autorskich.

P odpisy .

N a list pow yższy  nie otrzym aliśm y do dnia dzi­
sie jszego żadnej odpow iedzi.

K om entaipe zbyteczne.

R ów nież i inne pism o codzienne skorzystało 
z naszych in form a cy j a m ianow icie o now ej usta­
w ie em erytalnej, og łoszon ych  w N r. 15 „E m ery ta " 
z dnia 1. s ie łpn ia  br. zam ieszczając w dniu 22. pgjer- 
pn ia  br. podane przez nas in form a cje  i u w agi k ry ­
tyczne o ustaw ie, bez podania źródła.

Chcąc' uzasadnić sw oje tw ierdzenia, nadm ien io­
no trochę n iezgrabnie,/* '

„że przez mmy gmachu przy ul. Rymarskiej za­
czynają przedostawać się pierwsze jaskółki pro­
jektu nowej ustawy emerytalnej, nie zwiastujące 
nadziei lepszego jutra itd.“
Podziw ian ia  godna w strzem ięźliw ość w podaw a­

niu źródła..

L iły z ‘ laju
L W Ó W

N ie m ożem y p o ją ć  z ja k ie j p rzyczyn y  zabiegi 
S ta łe j D elegacji niefelodnoszą skutku. Czy interesc 
k ilku ty-śięcy jednostek  u przyw ile jow an ych  w  P olsce  
p ob iera jących  na podśfaw ie osob istych  znajom ości 
i końeksyj potró jn e  i poczw órn ej uposażenia z roz­
m aitych  źródeł pu blicznych , m a b y ć  w ażniejszym  
od interesu 200 tys ięcy  o jców  rodzin , m a jących  do 
w yż jw ieriia  m ilion  osób?

Czyż nie zbudzi się n igd y  sunrfem e' naszych 
N ajw yższych  w N arodzie w ybran ych  z m ilion ów  na 
szczyty społeczeństw a, bądź na te szczyty nom ino­
w anych  jak o  olita, m a jąca  - miecy-na uwadze praw o 
i spraw iedliw ość dla w szystkich  stanów ?

Gdzież są dawni Senatorzy Nayaśiiieysze-y R ze­
czypospolite j, Członkowie R ad K oron n ych , p a tr j - 
oyusze'. krw i, rodów , fortun  i ducha, k tórzy  przez 
usta zacnych m agnatów  jak  M ichał Sipiński z X V I  
wieku, w ypow iada li się stokrotnie:

„raczey fortuny nasze potracim flsąiiu w kon- 
dyeye pojdzieni, azalibyśmy mieli mieć lia sumie­
niach naszych krzywd}*;,maiuczkieh a uciśnionych".

obecna krzyw da n ikogo nie razi? Czy w szy­
scy  reprezentanci naszej Izby P anów  są zdania, że 
w  P olsce jest „byczo"?

Słyszeliśm y z ust Stałej D elegacji, że część na­
szych Senatorów  .jest dla spraw y em erytów  przy- 
chylnaĘa nawet k ilkakrotnie dom agała  się im hyle- 
n ia  dekretu i dziw im y się, że dotychczas nie zdo­
by ła  się ona na ponaglen ie  załatwienia'-,przez Se­
nat uchw alonej przez Sejm  now eli em erytalnej, jak  
kolw ick , zanim  spraw a w eszła do Senatu, in ter­
w eniow ała  k ilkakrotnie w tej spraw ie u Rządu.

D ziw  nad dziw y, ja k  to w  P olsce  na w łasnym  
1 w łaściw ym  terenie m ało zrob ić można.

Na Stalą Delega-cję.J zw rócone są> oczy -oalogo 
ogółu  em erytów , pow inna ona zajfyy m ocn iejsze 
i w ięcej zdecydow ane stanow isko zwłaszcza w uowynl 
Zarządzi® Zw iązku Zrzeszeń.

TARNOBRZEG.
Podstnę. przez Szanow ną R edak oję  ?D ziw ne prak­

tyki lw ow skiej Izb y  Skfirbow ej" nie są w yczerpane. 
Istn ie ją  jeszcze dalszo kw iatk i obecnego sposobu 
traktow ania obyw ateli przez t-en iiirząd państw ow y, 
stw orzony nie ty lko  dla potrzeby  państwa, ale także 
ty interesie obyw ateli, op łaca jących  fa lan g i urzędni­
ków, ,ak tych, k tórzy  rozum ieją  interes społeczeń­
stwa, i sw oje obow iązki, jak  i tych  k tórym  zdaje się, 
żc ustanow ieni są .jedynie dla szykanow ania ob yw a ­
teli i u trudniania im  życia  wbj"ew hasłom : frontem  
do podatnika.

N ietylko, że ściągano niesłusznie z naszych upo­
sażeń podał lei od dodatku m ieszkaniow ego, ale k ie ­
dy zadecydow any został przez W ładze Centralne 
zwrot tego podatku, -szykanuje się dom agających  
się zwrotu w  najrozm aitsze sposoby, trzym ając p o ­
dania po k ilka i k ilkanaście m iesięcy,-n ie załatw ione 
i nie odpow iadając naS ponaglen ia  i zażalenia do 
Prćzesa Izby.

M oże Pan Ministe,r Sk..rbu zechce łaskaw ie zba­
dać ten sposób postępow ania  iz b y  Skarbow ej lw ow ­
skiej

D ow odam i służym y.
Związek Emerytów Oddział Tarnobrzeg.

T ŁU M A C Z.
Słyszałem  tw ierdzenie, żewemerj tom  źle się nie 

pow odzi, że gorze j pow odzi się w P o lice  ch łopom  na 
P olesiu  i na Podhalu , m oże i to praw da, ale jeżeli 
obyw atelom  w P olsce  w ogóle  źle się pow odzi, to 
przecież nie z w in y  em erytów  państw ow ych , ale z in ­
nych  przyczyn , poruszanych  przez „E m eryta", a szcze­
góln ie  w skutek d ysp rop orc ji w uposażeniach urzęd­
n iczych  i ich  ogrom n ej rozp iętości pom iędzy w yż­
szym i dygnitarzam i a szarakam i.

O pow iadano mi, że jeden  z w icem inistrów , k iedy 
rczpatryxvano w niosek posła Szczepańskiego o obni 
żenie w y so k b h  uposażeń dygnitai-skich, ośw iadczył, 
że m a ty lko  2400 zl, m iesięcznie i nie uważa, by  p o ­
b iera ! za sw oją  pracę za w iele, gdyż  w ydatki na 
życie  p och łan ia ją  całe to uposażenieM|

Cóż pow iedzia łby  p. wice-minister, g d y b y  mu ob- 
niżonor.r.posażenie o 100%, tj. na kw otę 1200 zł? B y ­
ła b y  o jeszcze ogrom na suma; z k tórej m og ło  by  
żyć 12 rodzin  takich jak  m oja.

Jak  ją  mam w yżyć z m o je j em erytury, w yn o­
szącej obecnTeWpo obcjfęęiacli 56 zł. i to z żoną 
i 2 dziećm i.

Jestem  w dodatku ch ory  od kilku  lat i grosza 
zapracow aę nie m ogę. Czekam  na uchylen ie  de­
kretu, gdyż k : lk|Ęzłotych m iesięcz lie, które zabrano 
m i niesłusznie, stanow i d’ a m nie kw estię życia .

Leon Kremer.

D alszą korespondencję z k ra ju  og łos im y  z braku 
miiwśca w  następnych  num erach.

Komunikat Stałej Delegacji
Stała D elegacja  zaw iadam ia w szystkie Zrzesze­

nia i Zw iązki E m erytów , że je j dwudniowe' obrady 
w W arszaw ie w dniach *23. i 23. wrze.śnia br. dop ro ­
w adziły  do ustalenia w ytycznych  dalszego postępo­
w ania w  a k cji o uchy^emie dekrotu.

D elegacja  odbyła  k on feren cję  z posłam i i była  
przyjętaleiw M inisterstw ie Skarbu w  celu jio in for- 
m ow ania kom petentnych  czynników  o jed n olite j 
w oli w szystkich  em erytów  n iezw łocznego i bezw a­
runkow ego uchylen ia  dekretu listopadow ego.

P odczas k on feren cji w M inisterstw ie Skarbu 
Stała D elegacja  zw róciła  uw agę, -iż w staw iona do 
budżetu na rok  1937/38 kw ota 4 m ilion ów  pow inna 
b y ć  up łynniona na napraw ienie krzyw dy, w yrządzo­
nej em erytom , i że do budżetu na rok  przyszły  na- 
leżjp rów nież w staw ić odpow iednią  kwotę.

D elegacja  podn iosła  konieczność bezw arunkow e­
go, natychm iastow ego uchylen ia  dekretu i w yraziła  
przekonanie,- że w szelkie opracow yw ane now e usta- 
wy..’ em erytalne d otyczyć m ogą  ty lko  przyszłych  
em erytów , a nie rcjjćtr, k tórzy  (uzyskali .w o je  praw a 
na przepisach obow iązu jących  w -chwili icli spensjo- 
now ania. -.

D elegacja , złożona z 6 osób spotkała się z n ie­
słychanym  zarządzeniem , zam ykającym  je j wstęp 
do bufetu  sejm ow ego, w  którym  co dnia goszczą 
różni ludzie, w yoieczki, delegacje, z jazdy  krajow e, 
poza kraj ow e itp.

D elegatom  w ytłum aczono, .-iż zarządzenie to, w y ­
w ołu jące  w ybu ch y  w esołości n iety lko C złonków -Sta­
łe j D elegacji, ale przede w szystkim  stałych  b yw a l­
ców  bufetu  sejm ow ego, a nawet duńskiej wySPeczki 
sportow o-turystycznej, która  o przyczynach  zam ­
knięcia  się dow iedziała, w ydane zostało przez ja k ie ­
goś re feren ta  - M inisterstw a Spraw  W ew nętrznych, 
jak k olw iek  bufet se jm ow y i  w ogóle budynek SćSfłmu 
pod lega  w ładzy M arszalka Sęjm u a n ic M in ister­
stwa.

W idoczn ie ' panow ie ^referenci m inisteria ln i nie 
m ają  innych  zm artw ień jak  p ilnow anie bu fetu  se j­
m ow ego przed isze-ścioma em erytam i — ale pom im o 
wszystko, nio pow inni narażać władz państw ow ych  
na kom prom itację, gdyż zarządzęnio 4o by ło  n iepo­
trzebne.

Od Administracji
Z dniem 1 października br. rozpoczyna się nowy 

kwa rtał prenumeraty naszego pisma.
Prosimy wszystkich Prenumeratorów, by nie­

zwłocznie uiścili prenumeratę za czwarty kwartał.
Tym, którzy preimnieraty nie liaileślą najpóźniej 

do ‘Tiia 5 października br. wstrzymamy dalsza wy­
syłkę pisma.

A dres i warunki prenumeraty podajemy w na­
główku.

Komunikat Filii Związku Poznań
KOAIUNI K A T  D L A  C ZŁ O N K Ó W  W  P O Z N A N IU  

Lekarze-Interniśei
przyjm u jący7 P. T. E m erytów  Państw-owyoh Okr. 

P oznańsk iego na um ów ionych  w arunkach:
1. R if«£w igoń  — Poznań, M atejki 45
2. B r  M aciuk iew iczow a W anda — Poznań. Ciesz­

kow skiego 1
3. D r K am ińsk i F eliks —  Poznań, M arsz. F ocha  72

4. D.r G ołębski E ugen iu sz1 —  Poznań, M arsz. F o ­
cha 80. Godz. p rzy ję ć : 9—13 i 15—1‘7-ej.
Spis L ekarzy  D entystów  podam y w jedn ym  z na­

stępnych numerów7.

D nia 16. , rześmia br. o godz. 16 odbyło sic w P o ­
znaniu w sali O g r o d u  Zoolog iczn ego O gólne Zebra­
nie em erytów  państw ow ych  w7clów i  sierót.

Tem atem  obrad b y ł p ro jek t now ej ustaw y em e- 
ry talnej opracow any przez Rząd.

Po otw7arcdu zebrania przez prezesa F ilii  p p ro ­
fesora Jaślara i p o  pow itaniu obeonyołi, między7 któ­
rym i znajdow ał się poseł Józef G łow acki z P oznania 
oraz spraw ozdaw cy prasow i, -zreferował p ro jek t no­
w ej u'st'aw7y  em erytalnej p. inspektor M atuszkiew icz.

W y c ią g  tego nadzw ycza j cńekaw7ego referatu  p o ­
dajem y na innym  m iejscu  n in iejszego num eru p. t, 
„Wynik ankiety".

R eferenta nagrodzono zasłużonym i oklaskam i za 
szczegółow e i rzeczową opracow anie tematu.

P o przemówieniaclhl prezesa O kręgu p. Gizelii, o- 
raz pp. Jaślara, Iio lan k i i innych, w yraża jących  
przekonanie, iż projektow ana ustawa noże d o ty czy ć  
ty lko  przyszłych  em erytów  a nie tych, k tórzy  prze­
szli na em eryturę na daw nych praw ach, uchw alono 
przez aklam ację! rewolucje podane na w stępie ni.n-fej- 
.szego num eru.

Po przemów7ieniu posła  p. G łow ackiego, k tó ry  
im ieniem  w ielkopolsk ie j g ru p y  regionalnej p os łów  
i senaitorów zapew nił zebranych  o p rzych yln ym  Sia­
nów isku te j g ru p y  o-dnośnie postu latów  em erytów  
państw ow ych , przew odn iczący  zam knął posiedzetnie.

Apel do wszystkich P . T. CzłonKów  
Okr. Zw. Emerytów Filii Poznań

1) Wielu Członków naszej Filii zalega od dłuż­
szego czasu z składkami miesięcznymi, cc ni udnia 
Zarządowi urat-e i przysparza kłopotów. —. Z; rząd 
prosi usilnie wszystkich zalegających o najszybsze 
uregulowanie zaległości, gdyż inaezej będzie z przy­
krością zmuszony do zastosowania względem opie­
szałych § 17 lit. 6 statutu.

Zarząd Filii.

Przypominam; Sza no w nyni Członkom nasza proś­
bę o ofiarowanie książek dc naszej . y pozy cza Ir

Książki odbiera codziennie sekretarz Związku od 
godz. 9—13 i od Id—18.

Dotychczasowym onarodi/weom składamy na. t“ j  
drodz1 serdeczne podziękowanie. Spis ofiarodawców 
ogłosimy w7 jednym z następnych numerów7.

Odpowiedzi Redakcji
Na liczne zapytania donosimy, że posiedzenie 

Stałej Delegacji zwołane zostało do Warszawy na 
dnie 22. i 23. września br. w tej przyczyny, że Pre­
zydium Komitetu Porozumiewawczego wr Warsza­
wie, pomimo licznych ponagiań, nie zwoływało po­
siedzenia Komitetu Porozumiewawczego, a zacho­
dziła konieczność ruszenia z miejsca, akcji zmie­
rzającej do uchylenia krzywdy, wyrządzonej eme­
rytom.

Wyznaczony termin posiedzenia Stałej Delegacji 
zmusił Komitet Porozumiewawczy do wryznaczeiiią 
również Zjazdu Delegatów' Związku Zrzeszeń Eme­
rytalnych, ale Związek Zrzeszeń nie uwzględnił dat 
podanych przez członków Stałej Delegacji, lecz zwo­
łał swoje Walne Zebranie o 4 dni później, czym 
naraził Zrzeszenia na niepotrzebne wydatki.

Otrzymaliśmy w Warszawie solenne zapewnie­
nie, źe podobne nietakty Związku Zrzeszeń na przy­
szłość isię nie powtórzą, w7 eo pragniemy wierzyć 
mimo kilkakrotnych smutnych doświadczeń.

Łańcut: Zn nadesłany op is dziękujom y$*spraw a
p. Strzeloa zbyt otrzaskana, w ię# nie poruszym y. T a ­
kich lianów jest w P olsce  bardzo w ielu. D osta ją  się 
n iew iadom o skąd n; c-oraz lepsze stanowiska, w i- 
doc-izni-ę z pow odu jak ichś specja lnych  zasług, o któ­
rych  w iedzą ty lko  i cli protektorzy, ale na to nie m a 
na razie ża-dnoj rady.

Skierniewice: D zięk u jem y za «low a  zadhijty i u- 
znaiiia. (Gazeta wy siana.

Różanka nad Bugiem: W ierzym y, że z 56 zł i 56 
groszy  trudno w yżyw i^  rodzinę, niestety, każdemu 
z nas rów nież nię'sta'r-ozy na życie.

O przy jęo ie  syna do k łożb y  k o le jow ej należy sta­
rać  s<ię w na jb liższej D y rek cji Ko-lei.

Nowy Tomyśl: Szanow ni P anie! Czy w ie P an 
ile w ynosi uposażen-ie urzędnika, najn iższej gru py  I 
czy w y liczy ł Pap- ile. uczyni połow a z lifege? Czy ta 
połow a w ystarczy ła  by  na w yżyw ien ie rodziny zło­
żonej z 5 osób n ie^ n ów iąc o w iększej rodzin ie?

Um ieszezanfjM  g losy  naszych czyteln ików  w  
brzm ienia przez nich nadsyłanym , naszejżapatryw a- 
n ia  na H agę w yraziliśm y już ostatecznie w7 nr. 9/37.

G orlice : U w agi o p ro jek cie  zam ieścim y z braku 
m iejsca  w7 jednym  z następOjtólhf'numerów.

LUBLIN:
P odano przez nas w  num erze 17 z dnia 1 w rze­

śnią! 1937 staw ki -opłat za postępowmmie ©tfiKd N a j­
w yższym  T rybunałem  A dm in istra cy jn ym  zmieaiioim 
zostały ustaw ą z dnl-a 24 m arca 1937 Dz. Ust. R,z-p. N r 
24 poz. 150 w spo-s-ób n astępu jący :
A rt, 92 otrzym ał maistępujące brzm ianie: O p łaty  od 

skarg wproszonych do N. T. A . wynos.zą przy  
wrartości przedm iotu  sporu do 1000 zł kw otę 40 zl, 
•przy wmrtośeia-ch nad  1000 do 3000 zl kw7otę 60 zł, 
przy w artości ponad  8000 do 10000 zł kwrotq 75 zł, 
natom iast przy  w artości ponad 10 tys ięcy  złotych  
op łaty  stem plow e oblicza  -s-iiy w ten sposób, że za 
rozpoczęty  ty-siąe, k tóry  uw7aża Iśię za ca ły  po 
0,5%. N atom iast prz.y skargach o n ieokreślonej 
wrartośc:i, N. T. A . w yznacza T rybun ał apI&Cy 
st-em plowg!od 40 do 200 ■/,!.
D o w szystk ich  p ow y ższy iłL op la t dolicza  się':T0% 

dodatek. Zm iana pow yższych  opłat obow iązu je  od 1 
kw ietnia 1937 r.

T y  dawca: Okręgowy Związek Emerytów w Poznari®. Odpowiedzialny redaktor: Stanisław Heyducki
Czcionkami Drukarni Dziennika Poznańskiego.


